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Spraw ozdanie Komitetu Tow arzystw a gospodarskiego  
z czynności w  roku 1849,

czytane na 9tem zgromadzeniu d. 22  lutego b. r.
J u ż  b l i sk o  r o k  u p ł y w a  od  o s ta tn ie g o  nas ze go  p o s i e ­

d z e n i a ,  a j e d n a k  w  s t o s u n k a c h  k r a j o w y c h  n ie  zaszła  d o ­
t ą d  ża d n a  j e szcze  zm ian a .  R ó w n i e  j a k o  w t e n c z a s  l ak  i tą 
r azą  z a w d z i ę c z a m y  m o ż n o ś ć  z e b r an ia  s ię  c z c i g o d n e m u  Sz e­
f o w i  k r a j u ,  k t ó r e g o  m i ł o  n a m  j e s t  l iczyć w  g r o n i e  cz ło n ­
k ó w  T o w a r z y s t w a  naszego.

N ie z m ie n n y  d o t ą d  s t an  p r z e c h o d o w y ,  w  j a k im  się 
k raj  nasz z n a j d u j e ,  by ł  (eż p rzyczyną  że s ię  n i e  o d b y ło  
zesz łego r o k u  z g r o m a d z e n i e  l e tn ie  s t o s o w n i e  do  p r z e p i s u  §52 
u s t a w .  J e d n a k o w o ż  K o m i t e t  z w a ż a j ą c ,  że T o w a r z y s t w o  
g o s p o d a r s k i e  j e s t  j e d y n y m  te r a z  o r g a n e m ,  p r z e z  k t ó r y  d o ­
l e g l i w o śc i  k r a j o w e  i z a r ad cz e  im  ś r od k i  R s ą d o w i  c e n t r a l ­
n e m u  p r z e d ł o ż o n e  być m o g ą ,  n ie  o m ie sz k a ł  k o rzy s ta ć  ze 
s w e g o  s t a n o w i s k a  , j a k  to s z a n o w n e m u  z g r o m a d z e n i u  w  cią ­
g u  n in ie j s z eg o  s p r a w o z d a n i a  o k a z a n e m  bę dz ie .

Z res z t ą  zechcą się m o ż e  s z a n o w n i  c z ł o n k o w i e  z a k t ó w  
tyczących się k o r e s p o n d e n c y j  z M i n i s t e r y u m  r o l n i c t w a  i 
g ó r n i c t w a  p r z e k o n a ć  , że K o m i t e t o w i  n ie  z b y w a ł o  na  szcze ­
r y c h  c h ę c i a c h ,  aby  z ł e m u  z a r a d z o n e m  być  m o g ło .  W a ­
żnie jsze z tych  k o r e s p o n d e n c y j  b ę d ą  w  VI I I  t o m i e  R o z p r a w  
T o w a r z y s t w a  u m ie s z c z o n e .  P r z e d  s p r a w o z d a n i e m  z c z y n n o ­
ści K o m i t e t u ,  w y p a d a  w s p o m n i e ć  w p r z ó d  o k o n g r e s i e  r o l ­
n ic z y m ,  o d b y t y m  w  zesz łym r o k u  w  W i e d n i u  p o d  p r z e ­
w o d n i c t w e m  p.  M in i s t r a  r o l n i c t w a  i ‘g ó r n i c t w a .

D e l e g o w a n i  T o w a r z y s t w a  , na  p r z e s z łe m  z g r o m a d z e n i u  
w y b r a n i ,  n i e  o m ie s z k a l i  d o p e ł n i ć  śc iś le  i n s t r u k c y j ,  k t ó r e  
im  z p o l e c e n i a  o s t a t n i e g o  z g r o m a d z e n i a  u d z i e l o n e  zos ta ły;  
p r z y s t ą p i l i  w i ę c  do  g ł o s o w a n i a  n a d  p r z e d m i o t a m i  t a mż e  
r o z b i e r a n e m i  ty lko  p o  p r z e k o n a n i u  s i ę ,  że n ie  s t a n o w i ą  
p r a w  z a p r o w a d z i ć  s ię  m a j ą c y c h ,  a l e  p o d a j ą  j e d y n i e  o b ­

j a ś n i e n i a  i r ady ,  k t ó r y c h  M i n i s t e r y u m  o d  k o n g r e s u  w  ce ­
l a ch  k u l t u r ę  k r a j o w ą  o b c h o d z ą c y c h  zażąda ło.

G ł ó w n e m i  p r z e d m i o t a m i  n a r a d  k o n g r e s u  były:
1.) O rg a n iz ac y a  T o w a r z y s t w  g o s p o d a r s k i c h ;
2.) S p r a w a  n a u k i  g o s p o d a r s k i e j ;
3.)  Rzecz  o l a s a c h ;
4.) O p o d z i a le  i s k u p i a n i u  g r u n t ó w ;  n a k o n i e c
5. )  O z r e g u l o w a n i u  p r a w a  do  użyc ia  w o d y  w  ce ­

l ach g o s p o d a r s k i c h  i f ab r ycz nyc h .
T o cz o n e  r o z p r a w y  i z a p a d ł e  u c h w a ł y  zos ta ły  o g ło sz on e  

d r u k i e m  p r z e z  M in i s t e r y u m  , k t ó r e  100 e x e m p l a r z y  t e g o p r o -  
l o k ó ł u  d o  r o z d a n i a  p o m i ę d z y  c z ł o n k ó w  nas zych  p r zys ła ło .

Z tych w i ę c  p r o t o k ó ł ó w  m o ż n a  n a j l e ps zą  p o w z ią ś ć  
w i a d o m o ś ć  o cz yn no śc iac h  i d ą ż e n i u  k o n g r e s u ;  o czem  t u  
w  k r ó t k o ś c i  n a p o m k n i e m y .

Co do Igo. Rzecz  o o r ga n iz acy i  T o w a r z y s t w ,  k t ó r e  p o ­
d ł u g  p r o j e k t u  m i n i s l e r y a l n e g o  z a k r a w a ć  m ia ły  n a  po l i ty -  
c z n o u r z ę d o w e  k o r p o r a c y e ,  z o s ta ł a  p r z e z  k o n g r e s  za do-  
w a l n i a j ą c o  r o z s t r z y g n ię ta  : gdyż T o w a r z y s t w a  g o s p o d a r s k i e  
z a w a r o w a ł y  so b ie  s a m o is tn o ś ć  s t o w a r z y s z e n i a  u z u p e ł n i a j ą ­
ceg o  s ię  p r ze z  w o l n y  w y b ó r  s t o w a r z y s z o n y c h ;  a p r z y t e m  
uz ys ka ł y  o ty le  w p ł y w u  na s p r a w y  k u l t u r y  k r a j o w e j ,  że 
M i n i s t e r y u m  w e  w s z y s t k i c h  tych  s p r a w a c h  n ie  ty lko  w n i o ­
ski  T o w a r z y s t w  p r z y j m o w a ć ,  a l e  i o i ch  z d a n ie  za p y ty w a ć  
p o s t a n o w i ł o .

Z a w a r o w a ł o  s o b ie  j e d n a k  M i n i s t e r y u m  w i a d o m o ś ć  o 
u s t a w a c h  i o o r ga n i z ac y i  ro z g a łę z ie n i a  s ię  T o w a r z y s t w  
g o s p o d a r c z y c h  na filie.

Co do 2go. W z g l ę d e m  ks z ta ł c en ia  g o s p o d a r z y  w i e j ­
sk ic h  s t a n ę ł a  u c h w a ł a , a by  j u ż  w  sz k o ła c h  p a r a f i a ln y c h  
i t r y w i a l n y c h  t en p r z e d m i o t  o b r a b i a n o .  Dal sze  w y k s z t a ł ­
ce n ie  p r a k t y c z n e  z o s t a w i o n o  u s i ł o w a n i o m  T o w a r z y s t w  g o ­
s p o d a r s k i c h ,  p r ze z  z a k ła d a n ie  g o s p o d a r s t w  w z o r o w y c h  
i za ch ę c a n ie  do  z a k ła d a n ia  t a k o w y c h ,  gd z i e b y  m ł o d z ie ż  
w ie j sk a  m ia ła  s p o s o b n o ś ć  w p r a w i a ć  s ię  d o  s w e g o  z a w o d u .

Dla  wyższ ego  w y k s z t a łc e n ia  a g r o n o m ó w  u c h w a l o n o  
za d o s t a t e c z n e ,  w y k ł a d a n i e  o d p o w i e d n y c h  p r z e d m i o t ó w  
na  i n s t y t u t a c h  p o l i t e c h n i c z n y c h  i w s z e c h n i c a c h :  gdyż w i ę ­
kszość,  p o sz ed ł sz y  za z d a n i e m  p r o f e s o r a  I l l u b e k a , u w a ż a ­
ł a  wyższe za k ła dy  a g r o n o m i c z n e ,  k o s z t e m  r z ą d u  u t r z y m a ­
n e ,  za n i e o d p o w i a d a j ą c e  ce lo w i .

Co do 3go. W a ż n o ś ć  p r z e d m i o t u  o l a s a c h  s p o w o d o ­
w a ł a  w s z e c h s t r o n n y  j e g o  r o z b i ó r ,  co też p r ze z  znaczną  
i losc c z ł o n k ó w  k o n g r e s u  z z a w o d u  l e śn iczego  u ł a t w i o n e m  
było.  J e d n a k  w ł a ś n i e  p r z e w a g a  lu d z i  f a c h o w y c h  z a g r a ż a ­
ła w ł a ś c ic i e l o m  l a s ó w  d o t k l i w e m  o g r a n i c z e n i e m  w ł a s n o ­
śc i ,  p r ze z  p o d d a n i e  l a s ó w  p o d  sz c z e g ó ło w y  w p ł y w  w ła -  
dzy; co j e d n a k  ty lko  co do  l a s ó w  k o r p o r a c y j  i g m in  p r z y ­
j ę t e  z o s t a ło .

U w aż a n o  j e d n a k  ze s t a n o w i s k a  e k o n o m i c z n e g o  za p o ­
t r z e b n e ,  aby  i p r y w a t n y m  la so m  u d z i e l o n a  by ła  sz cz eg ó l ­
na  R z ą d u  o p i s k a .  Z a d o w a l n i a j ą c o  r o z s t r z y g n ię tą  zo s t a ł a  
r zecz  o n a u c e  l e ś n ic tw a ,  gdyż j e d n o g ł o ś n i e  z g o d z o n o  się 
na  p o t r z e b ę ,  aby w każd e j  p r o w i n c y i  o t w a r t ą  zos ta ł a  k o ­
sz te m  R z ą d u  szko ła  leśnicza.

Co do 4go. W a ż n a  p rzy  t e ra źn ie j s z yc h  z m i e n i o n y c h  
s t o s u n k a c h  k w e s t y a  o p o d z i a l e  i s k u p i a n i u  g r u n t ó w ,  p o  
w s z e c h s t r o n n y m  r o z b i o r z e  o tyle z a ł a t w i o n ą  z o s t a ł a ,  że 
u z n a n o  p o t r z e b ę  ażeb y  d a n o  n a j m o ż l iw s z e  u ł a t w i e n i e  
w  s k u p i a n i u  czyli  r e g u l o w a n i u  w ła s n o ś c i  z i e m s k i c h , p r z e ­
c i w n i e  zaś aby p o d z i a ł o m  g r u n t o w y c h  k o m p l e x o w  s t a w i a ć  
w sz e lk ie  m o ż l i w e  t r u d n o ś c i .

Nie u w a ż a n o  j e d n a k  za s t o s o w n e  oznaczyć p e w n ą  
i lość m o r g ó w  j a k o  minimum, do  k t ó r e g o  g r u n t o w ą  p a r c e l ę  
po dz i e l i ć  m o ż n a ;  lecz z o s ta w io n o  t ę  r zecz  w  k aż d ym  
p o je d y n c z y m  w y p a d k u  do r o z s t r z y g n i en ia  p rzysz łe j  w ł a d z y  
r e p r e z e n t a c y j n e j  o d  g m in y  aż do s e j m u  k r a j o w e g o .

Co do ogo. U p o r z ą d k o w a n i e  p r a w  do  użyc ia  s i ły w o ­
dy  n ie  zo s ta ło  o s ta t e c z n i e  r o z s t r z y g n i ę t e ,  gdyż  o k a z a ł  się 
w ie l k i  s a m o l u b n y  o p ó r  ze s t r o n y  r e p r e z e n t a n t ó w  i n d u s t r y i ,  
ch cąc ych  za g ar ną ć  d la  s i eb ie  w sz e lk ą  s i ł ę  w od n ą .  P rzez  
l en  to  k o n l r o w e r s  m i ę d z y  i n d u s t r y ą  a r o l n i c t w e m  o b u ­
d z o n e  zos ta ł y  dąż nośc i  s t r o n n i c z e ,  w  k t ó r y c h  nas i  d e l e g a ­
ci u d z i a ł u  m ie ć  n ie  m o g l i :  gdyż u  nas  w ła ś c i c i e l e  dzie ł  
w o d n y c h  są p r a w i e  o g ó ln ie  o r a z  g o s p o d a r z a m i  wie j sk ie -  
ffii. Z na sz eg o  zaś s t a n o w i s k a  w s p o m n i e l i ś m y ,  że do  
t e g o  p r z e d m i o t u  na leży t a kże  o su sz e n ie  a więc  o b o ­
w ią z ek  g r u n t ó w  p r z e p u s z c z a n i a  n a d m i a r u  w o d y  z w y ż ­
szych p o ł o ż e ń ;  co też na leżyc ie  u w z g l ę d n i o n e m  zos t a ł o .  
D e l e g ac i  tu t e j s i  n i e  p r z e p o m n i e l i  także p r z e d s t a w i ć  r ó ­
żnych  p o t r z e b  k r a j o w y c h , s t o s o w n i e  d o  p o l e c e n i a  K o m i ­
t e t u ,  k tó r e  p r z e z  M in i s t e r y u m  u z n a n e  z o s ta ł y ,  lecz d la  
b r a k u  czasu  p o d  r o z p r a w y  p rzy jść  n ie  m og ły .



34  —

W  ogól no śc i  cel  i dąż nośc i  k o n g r e s u  były z a d o w a l -  
n i a j ą c e ,  s k u te k  zaś o ty le  ko rzy s tn y ,  iż się sp o d z i e w a ć  
m o ż n a ,  że M in i s t e r y u m  n ie  p r z e p o m n l  u c h w a ł  d o r a d c z y c h  
ze s t r o n y  zn a k o m i t yc h  g o s p o d a r z y ,  p o w o d o w a n y c h  i n t e r e ­
s e m  m a t e r y a l n y m  ogó łu .

P róc z  t ego  k aż dy  z d e l e g a t ó w  m ia ł  s p o s o b n o ś ć  za ­
cz e r pn ąć  n ie  j e d n ą  n o w ą  w i a d o m o ś ć  z o b s z e r n e g o  z a w o ­
d u  g o s p o d a r s k i e g o .

By ło by  do  życzen ia  żeby t a k ie  k o n g r e s a  w  p e w n y c h
czasach z w o ł y w a n e  były.

Przejdźmy teraz do sz cz egó łow ych  czynności  K o m i t e ­
t u  w  przec iągu  zesz łego  roku.

I. W ydział rolnictwa i ogrodnictwa.

1.) M i n i s t e r y u m  r o l n i c t w a  i g ó r n i c t w a  n a d e s ł a ł o  12 
m a j a  p. r. w n i o s e k  L. E p s t e i n a  , w ła śc ic i e l a  f a b r y k i  w y ­
r o b ó w  b a w e ł n i a n y c h  w  P r a d z e ,  tyczący s i ę  z a p r o w a d z e n i a  
u p r a w y  marzanny czyli  k r a p u  w  p a ń s t w i e  au s l r y a ck i em ,  z w e ­
z w a n i e m  a b y ś m y  d on ie ś l i  M i n i s t e r y u m  ja k  d a l ec e  u p r a w a  
tej  r o ś l in y  f a r b ie r s k ie j  j e s t  w  Gal i cy i  ro z s z e r z o n ą  i o i le jej ,  
w ł a s n o ś c i  g r u n t u  i k l i m a t u  nas ze go  sp r zy j a j ą?

R o ś l i n a  marzana czyl i  k r a p  (Rubia tinctorum) r o ś n ie  
dz iko  w  p o ł u d n i o w e j  E u r o p i e  p o  p o l a c h  i na  m i e d z a c h ,  
p r z y s w o j o n a  a to l i  u p r a w i a  się obf ic i e  w  p ó ł n o c n y c h  N i e m ­
cz ec h  i nasz k l i m a t ,  zwłaszcza  na  P o d o l u  i P o k u c i u  n i e ­
z a w o d n i e  zn i eśćby  m o g ła .  N i e k t ó r e  p o w i n c y e  N ie m ie c  i 
H o la n d y i  c i ągną o g r o m n e  zyski z u p r a w y  ma rz an y .  W  tej  
ro ś l in ie  k o r z e ń  s t a n o w i  cały a r t y k u ł  zysku , gdyż w y d a j e  
j e d n ą  z na j p ię k n i e j s z y c h  fa rb  c z e r w o n y c h .  K or z en ie  g ł ó ­
w n e  do w y r o b i e n i a  w  s o b ie  obf i t e j  i w  n a j l e p s z y m  g a t u n ­
k u  fa rby ,  p o t r z e b u j ą  l a t  t r z e c h  i g r u n t u  g ł ę b o k o  u p r a ­
w n e g o ;  n a j l ep s zy  b ę d z i e  g r u n t  r ę d z i n n y  m i e r n i e  p u lc h n y ,  
czyli  t a k  n a z w a n y  j ę c z m i e n n y  1 klasy;  r o la  m u s i  s ię  ś w i e ­
żo gn o i ć  i n a j s t a r a n n i e j  w y r o b i ć ;  o rze  się zw yk le  d w a  
razy  w  j e s i e n i ,  a d o p r a w i a  r e sz tę  na w io sn ę .

K o m i t e t  po sp ie sz y ł  d.  1 cz e r w ca  z o d p o w i e d z i ą  że 
k l i m a t  i g r u n t  by łyby  sp rzy ja jące  u p r a w i e  tej poży tecznej  
r o ś l i n y  fa r b ie r sk ie j  w  n as zy m  k r a j u ;  a l e  że w  t e r a ź n ie j ­
szych s t o s u n k a c h  t r u d n o  się wziąć  do  u p r a w y  tej  roś l iny,  
n i e  m a ł e g o  z a c h o d u  w y m a g a ją c e j ,  gdy n a w e t  do  u p r a w y  
z w y c z a jn y c h  z i e m i o p ł o d ó w  n a s z y c h ,  t r u d n o  u  nas  o ro -  
b o tn ik a .  N a d t o  b r a k  z u p e ł n y  f ab r yk  w  k r a j u  nie m ó g łb y  
z a p e w n i ć  k o r z y s tn e g o  o d b y t u  t e g o  p r o d u k t u .  P rzy  tej 
s p o s o b n o ś c i  n ie  o m i e s z k a ł  K o m i t e t  zw r ó c i ć  u w a g i  Mini ­
s t e r y u m  na  z a m a c h y  na  j a k i e  u  nas  w ła s n o ść  mi e j sc am i  
j e s t  w y s t a w i o n a ,  co w ca le  g o s p o d a r z y  n ie  m o ż e  zachęcić 
d o  j a k i c h k o l w i e k  p o l e p s z e ń  w  r o l n i c t w i e , i że ty lko bez-  
z w ł o c z n e m  z a p r o w a d z e n i e m  pol i cy i  p o l o w e j  m o g ł o b y  się 
t e m u  z ł e m u  za radzić .

2.) P. F e r d y n a n d  H o s c h , wł aś c i c i e l  G r y b o w a  w  o b ­
wiedzie sa n de ck im ,  d on io s ł  K o m i t e t o w i  o rezultacie  d o ­
ś w i a d c z e ń ,  j a k ie  r o b i ł  z u p r a w ą  pszen icy  z w ys p y  ś. H e ­
leny ,  k tó r e j  w  r. 1847 k u p i o n e  7 1/* g a r nc a  zas iawszy w  d r u  
g ie j  p o ł o w i e  p a ź d z i e r n i k a  n a  kon ic zys ku  w  p ią ty m  r o k u  
p o g n o j u ,  z e b r a ł  p ó ł d z i e w i ą t a  k o r c a ,  k t ó r e  na  r o z p ł o d z e ­
n ie  dale j  u p r a w i a  i z a w i a d o m i ł  iż lej  pszenicy,  n a s z e m u  
k l i m a t o w i  i g l e b ie  b a r d z o  sprzy ja jące j ,  m o ż n a  u  n ie go  n a ­
być.  Ok az u j ąc a  się z t ąd  n a d z w y c z a jn a  p le n n o ś ć  t ego r o ­
d z a j u  pszen icy,  p o w i n n a b y  m o ż e  zachęc ić  g o s p o d a r z y  n a ­
szych  d o  jej z a p r o w a d z e n i a .

3. )  Z k o r e s p o n d e n c y j  od  cz ło n k ó w  T o w a r z y s t w a  z r ó ­
żnych  ok o l i c  d o w i a d u j e  s ię  K o m i t e t ,  że ka r to f l e  ?w  p r z e ­
sz łym r o k u  n ie  w y d a ł y  w p r a w d z i e  l ak ob f i t ego  co d aw n ie j  
p l o n u ,  że j e d n a k  n iszcząca  j e  za raz a  z w o l n a  u s t ę p u j e :  gdyż 
ty lko m ie j s c am i  r z e c z y w iś c ie  p o j a w i ł a  się , a n i e k t ó r e  ga­
t u n k i  j ak  n.  p. u Xięc ia  J e r z e g o  L u b o m i r s k i e g o  w  R o z w a ­
d o w i e  g a t u n e k  an g i e l s k ic h  b i a ł y c h  z i e m n i a k ó w  zu p e łn ie  
był  w o ln y  od  niej ,  n a w e t  p o d c z a s  n a j w i ęk sz eg o  g r a s o w a ­
n ia  t e j że ,  i że d o d z i ś d n ia  j a k  n a j d o s k o n a l e j  s ię p r z e c h o ­

w u j e .  T u sz y m y w ię c  że ta r o ś l i n a ,  tyle  w  g o s p o d a r s t w i e  
p o ż y t e c z n a ,  n i e  zn ikn ie  z u p e ł n i e  z na sz yc h  ob sz a r ó w .

4.) Gdy d o  za kr esu  r o l n i c t w a  należą  n ie  tylko w s z e l ­
kie  czynnośc i  i dąż en ia  do  p o d n i e s i e n i a  tej  ga łęz i  z a t r u ­
dn ie ń  l u d z k i c h ;  a l e  i dążen ia  z a p o b i e g a j ą c e  sz k o d l i w y m  
r o l n i c t w u  p o j a w o m  , w s p o m i n a m y  t u  o k r o k a c h  j a k i e  z p o ­
w o d u  p o j a w i e n i a  się sza rańczy w  p r ze sz ły m  r o k u  w e  
w s c h o d n i c h  częśc iach  n as ze g o  k r a j u  p r z e d s i ę w z i ę t e  zos tały.

K o m i t e t  d o w i e d z i a w s z y  się z p u b l i c z n y c h  w ieśc i  o 
p o j a w i e n i u  s ię  tej  s t r a szne j  p lag i ,  n ie  o m ie sz k a ł  n a t y c h m i a s t  
w e z w a ć  k i l k u n a s t u  w  t a m t y c h  o k o l i c a c h  o s i a d ł yc h  c z ło n ­
k ó w  T o w a r z y s t w a  o u d z i e le n ie  so b ie  d o k ł a d n ie j sz e j  o t e m  
w i a d o m o ś c i ,  k t ó r ą  też o d  k i lk u  o d e b r a ł .  Gdy p r a w i e  j e d n o ­
cześn ie  c. k. k o m is a r z  o b w o d o w y  Łu ck i ,  w y s ła n y  d o l l o r o d e n -  
k i  w  c e lu  k i e r o w a n i a  ś r o d k a m i  do  n i szcz en ia  szarańczy,  z w r ó ­
ci ł  u w a g ę  nasze go  T o w a r z y s t w a  na g rożącą  z t ąd  k l ę s k ę , 
p r z e c i w  k tó r e j  ś r o d k i  p r z e z  u r z ę d a  c y r k u l a r n e  z a d y s p o n o ­
w a n e ,  by ły  p o d ł u g  j e g o  zda n ia  n i e d o s t a t e c z n e ;  n ie  o m i e ­
szkal i śmy więc  n a t y c h m i a s t  d o n ie ść  o t e m  z naszej  s t r o ­
ny w y s o k i e m u  c. k. P r e z y d y u m  R z ą d u  k r a j o w e g o  i w y s o ­
k i e m u  M in i s t e r y u m  r o l n i c t w a  i g ó r n i c t w a ,  w z y w a j ą c  i ch  
o sku te cz n ie j s zą  p o m o c  t ak  do  w yn i sz cz en i a  sam ej  s z a r a ń ­
czy, j a k o  też co do  u lż en ia  w  o p ł a c i e  p o d a t k u  d la  p o s i a ­
daczy  z i e m s k ic h ,  p r ze z  nią  us z k o dz o n y c h .

W y s o k i e  P r e z y d y u m  k r a j o w e  w  o d p o w i e d z i  n a  p o ­
wyższą r e l a c y ę , p r zy s ł a w sz y  op i s  t ego  o w a d u  i s p o s ó b  j e ­
go n i sz cz en ia ,  s k ło n i ło  s ię  do  t ego  a by  K o m i t e t  w y s ł a ł  na  
mi e j sce  j e d n e g o  z c z ł o n k ó w  T o w a r z y s t w a  , w  c e lu  r o b i e n i a  
p o s t r z e ż e ń  n a u k o w y c h .  Kiedy  j e d n a k  K o m i t e t  ośw iadczy ł ,  
iż d la  sz czup łośc i  f u n d u s z ó w  n ie  m o ż e  t e go  k o s z t e m  T o ­
w a r z y s t w a  d o p e ł n i ć ,  i k i e dy  j e d n o c z e ś n i e  M i n i s t e r y u m  
r o l n i c t w a  w  s k u t e k  wyże j  w s p o m n i o n e j  r e l acy i  K o m i t e ­
t u  r o z p o r z ą d z i ł o ,  aż eb y ś m y  się zn ieś l i  z komis yą  n a u k o ­
w ą ,  w yz na cz o n ą  do ś l e d ze n i a  i w y t ę p i e n i a  sza rańczy ,  i a ż e ­
by  s p r a w o z d a n i e  tej ko m is y i  p rze z  nasze  T o w a r z y s t w o  do 
M i n i s t e r y u m  p r z e s ł a n e  z o s t a ł o ; p r z e t o  do s t o j n y  Szef  k r a ­
j u ,  ze zw yk łą  so b ie  g o r l i w o ś c i ą  gdz i e  c h o d z i  o d o b r o  p o ­
w s z e c h n e ,  d l a  w s p ó l n e g o  n a r a d z e n i a  s ię  p r z y b y ł  na p o ­
s i e dz e n ie  K o m i t e t u  d.  0 w r z e ś n i a  1849 r.  Na t e m  p o s i e ­
d z e n i u  u c h w a l o n o , aby  p. p r o f e s o r  L ip ińsk i ,  za s t ę p ca  cz łon ­
ka K o m i t e t u ,  na ko sz t  p u b l i c z n y  u d a ł  się n i e z w ło c z n ie  
w  o b w o d y  tą k lę ską n a w i e d z o n e  i p r zy łączy ł  się do  k o ­
m i s y i , z łożonej  z nac ze l n ik a  o b w o d u ,  f izyka i d w ó c h  p o ­
s i a dac zy ,  k tó r y c h  m ie j s c o w y  nacze ln ik  w  p o r o z u m i e n i u  
się z naszym d e l e g a t e m  wyznacza ł .  S p r a w o z d a n i e  z d z i a ­
ł a ń  tej  komisy i  p r z e d ł o ż y ł  K o m i t e t o w i  p p r o f e s o r  L i p i ń ­
s k i ,  k t ó r e  s t o s o w n i e  do  o t r z y m a n e g o  p o l e c e n i a ,  p r z e s ł a ­
ne  zos ta ł o  do  M i n i s t e r y u m  , a k t ó r e  w  Bym t o m i e  R o z p r a w  
u m ie s z c z o n e  bę dz ie .  Co s ię  zaś tyczy u lgi  w p o d a t k a c h  
d la  p o s z k o d o w a n y c h  po s ia da c zy  z i e m s k i c h ,  P r e z y d y u m  k r a  
j o w e  z a w i a d o m i ł o  K o m i t e t  iż s t o s o w n i e  do r o z p o r z ą d z e ­
n ia  byłej  k an c e l a r y i  n a d w o r n e j  z d. 28 p a ź d z i e r n ik a  1828, 
1. 4 ,553 w ł a d z e  p o l i t yc z n e  są u p o w a ż n i o n e ,  p r o ś b y  w ł a ­
ścici el i  z i em sk ic h  p r z y j m o w a ć ,  sz kody  p r z e z  sza rańczę  
z rz ąd zo n e  l i k w i d o w a ć  i p o d a t k i  opuszczać.

4.) Cz łonek  nasz w i e l e b n y  x iądz M ic ha ł  P i e t r u s i e -  
wicz , p a r o c h  W i e r c z a ń s k i , o b w o d u  s l ry j s k i ego  , p r zys ła ł  
K o m i t e t o w i  r o z p r a w ę  o w y b o r z e  ro ś l i n  s a d o w y c h  d o  r o z ­
p o zn a n i a .  ( Dalszy ciąg nastąpi.)

Fabrykacya cukru na Ukrainie.
Kiedy P o l s ka  z a c h o d n i a  p r a c o w a ł a  z w y t ę ż e n i e m  n ad  

s w o j e m  w y k s z t a ł c e n i e m ,  n a d  m o w ą  o jc z y s t ą , k i e dy  r a z e m  
z ca łą  E u r o p ą  szła w  p o s t ę p i e  n a u k  i i d e i  s w o b ó d  n a r o ­
d o w y c h ,  i w y r a b i a ł a  w i e l k i e  z m i a n y ,  k t ó r y c h  p r z e d  d w o ­
m a  doży l i śmy  la ty ,  U k ra in a  p o l s k a  r o b i ł a  euk i e r .

Ż a d n a  część P o l s k i  w  t ak  k r ó t k i m  czasie do  t a k  w y ­
so k i e go  s t o p n i a  n ie  w z n io s ła  tej ga łęz i  p r z e m y s ł u  r o l n i ­
czego.  P r o h ib i c y a  j e s t  t a m  d źw ig n i ą  a pańszczyzna  n i e u r e g u -
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l o w a n a  p o d s t a w ą  fab ryk ac y i  c u k r u .  W  d z i es i ęc i u  l e c i e ch  
p o w s t a ł o  do  200 f ab r yk  c u k r o w y c h  na U kra in ie .  W ł a ś c i ­
c i e l e z i emscy  m i l i o n o w e  o t r z y m u j ą  z n ich  zyski.  Z tą d  r u c h  
h a n d l o w y ,  r u c h  p r z e m y s ł o w y .  Bez m i a r y  syp ią  s ię  t a m  
r u b l e ,  z b y t e k  i chc iw o ść  zysku p o d n i o s ł y  g ł o w ę .  S ąd z i ł ­
b y  k t o ,  że p r z e m y s ł  p o d n i e s i o n y  do  t a k ic h  r e z u l t a t ó w  
m a t e r y a l n y c h  zn a l az ł  g ł ę b o k i e  n a u k i  p r z y r o d z o n e  i t e ­
chn ic z ne  w  tych  co go p i e l ę g n u j ą ?  B y n a jm n i e j .  Ś w i a d o ­
m o ś ć  p r z e d m i o t u  b a r d z o  t a m  r z a d k i m  j e s t  w y j ą t k i e m ,  
pańs zc zyz na  ty lko  j e s t  p o d s t a w ą  c u k r o w a r s t w a  na  U kra in ie :  
a l b o w i e m  w  i lości  b u r a k ó w  cała j e g o  leży p o tę g a .  N i e z m i e ­
r z o n e  o b s z a r y  u j rzysz  t a m  u p r a w i a n e  tą roś l iną ,  b e z  m a c h in  
u ż y w a n y c h  za g r a n i c ą ,  ws zys tko  c h ł o p e m .  Coż d o p i e r o  
z b i ó r  ? w sz y s tk o  co żyje o d  10 l a t  do 54 k o p i e  b u r a k i , a b u ­
ra k i  obf ici e s ię  r o d z ą ,  m a t e r y a ł  o p a ł o w y  n ie  d r o g i ,  c u ­
k r o w n i c t w o  w i ę c  na  U k ra in ie  szybko  i n a j p o m y ś ln i e j  r o z ­
w i ja ć  się m u s i ,  zwłasz cza  p rzy  p r o l e k c y i  u r z ą d z e ń  celnych:  
m ą c z k a  b o w i e m  c u k r o w a  o p ł a c a  cło w y s o k i e ,  a c u k i e r  
r a f in o w a n y  za gr an ic zn y  ca łk ie m  je s t  z a b r o n io n y .  Z t e go  p o ­
w o d u  p rzy  w s z e l k i c h  w a r u n k a c h  t ańsze j  niż gdz i e  indz iej  
p r o d u k c y i ,  o d b y t  p o  w y so k ic h  c e n a c h  j e s t  z a p e w n i o n y .

P o w i a t  cze r kas k i  j e s t  w ł a ś c iw ą  s to l i cą  tej  ga łęz i  
p r z e m y s łu .  J e s t  b o w i e m  w  n im  15 f a b r y k  c u k r o w y c h .  S am  
h r .  B o b r y ń s k i  w  d o b r a c h  sw y c h  Ś m i ł a ń s k ic h  m a  4 f a b r y ­
ki  i 1 r a f i n e r y ą ,  k t ó r a  p r z e r a b i a  s u r o w y  p r o d u k t  w ł a ­
sn yc h  i ob c y c h  fab ryk.  O d  n iego  w y c h o d z i  r oc z n ie  40,000 p u ­
d ó w  (1 — 40 f.) cu kr u .  U p r a w ą  b u r a k ó w  z a r z ą d z a s a m a  f a b r y ­
ka ,  b o ,  są to jego słowa, n i e  m ó g ł  so b ie  dać  r a dy  z a d m in i s t r a -  
cyą d ó b r  c i ąg le  w  scysyi s to jącą  z f a b r y k a m i .  O d d a l i ł  w ię c  
w sz y s tk ic h  m i e j s c o w y c h  o f i c y a l i s l ó w , a o d d a w s z y  u p r a w ę  
p o d  za rzą d  o g ó ln e g o  d y r e k t o r a  f a b r y k ,  s p r o w a d z i ł  t ylko 
o b z n a j m i o n y c h  z n o w y m  s t a n e m  g o s p o d a r s t w a  z a g r a n i ­
czny ch  lu dz i  i co r o c z n ie  1,000 dz ies i ęc in  b u r a k a m i  u p r a ­
wia .  Je g o  c u k i e r  w  całej  tej  części  Ros y i  z n a n y , n ie  u s t ą ­
p i  ż a d n e m u  n a j p i ę k n i e j s z e m u  z za gr a n ic z ny c h  r af ine ry i  
p o c h o d z ą c e m u .  J A l e  też h r .  B o b r y ń s k i  c z ł o w i e k  świa t ły ,  
cz ło n e k  r ó ż n y c h  ro ln ic zy ch  i p r z e m y s ł o w y c h  t o w a r z y s t w ,  
j e s t  z n a w c ą  i  f a b r y k a n t e m  i sam  p r a c u j e  t a m  gdz ie  
idz ie  o p o p r a w ę  i w y d o s k o n a l e n i e  w y r o b u .

i P i e r w s z a  fa b r y k a  c u k r o w a  lir.  B r o b r y ń s k i e g o  z n a j d u ­
j e  się w e  w s i  Ś m i ł a w i e  , na w i e l k i m  t r ak c ie  p o c z t o w y m  
z D ź w i n o g r ó d k i  do  C z e r k a s ,  o 26 w i o r s t  od  t egoż mias ta .  
F a b r y k a  la za ł oż ona  w  r. 1838 o 12 p r a s a c h ,  u r zą dz o n ą  
zo s t a ł a  w  r. 1845 na si łę pa ry .  P r z e r a b i a  d z i en n ie  360 b i e r -  
k o w c ó w  (1— 400 f.) b u r a k ó w ,  a w  czas ie k a m p a n i i  f abrycznej  
z a t r u d n i a  500 r o b o t n i k ó w  m ę z k i c h ,  70 że ńsk ic h  i 70 kon i  i 
209 w o ł ó w  rob ocz ych .  Kosz ta  n a k ł a d o w e  w yn o sz ą  160,000 
r u b l i  sr .  W  sześc iu  p i w n i c a c h  m o ż n a  25,000 b i e r k o w c ó w  
b u r a k ó w  p om ie śc ić .  P o d  b u r a k i  idz ie  600 dzies i ęcin  
( 1 ~ 2 4 0 0 °  kw . )  ro l i ,  k tó r e j  z i emia  s k ła d a  się z cza rne j  p r ó c h n i ­
cy z p ia sk ie m  zmięs zan e j .  Z dzies i ęciny zb i e ra ją  70— 100 b i e r ­
k o w c ó w  b u r a k ó w .  O p r ó c z  t ego  z a k u p u j e  f a b r y ka  zs ą s i e d n ic h  
d ó b r  i o d  w ło ś c ia n  7 — 10,000 b i e r k o w c ó w  b u r a k ó w  p o  45—  
60 k o p ie je k .  D r u g a  fa b r y k a  h r a b i  B o b r y ń s k ie g o  zn a j du j e  
s ię  w e  w s i  B a ł a k ł a w i e  o 6 w i o r s t  o d  p ie r w s z e j ,  p r a c u je  
o s i le p a r y  i p o s i a d a  p r a s  12. 140 r o b o t n i k ó w  z a t r u d n i a  
n i e u s t a n n i e ,  a w  czas ie w ł a ś c i w e g o  w y r o b u  d o c h o d z i  l i­
czb a  tych że  do  340 mę żczyzn  i 60 k o b i e t  i 160 r o b o c z y c h  
w o ł ó w .  W a r t o ś ć  b u d o w l i  i m a c h i n  o s z a c o w a n a  na  150,000 
r u b l i  sr.  F a b r y k a  p r z e r a b i a  d z i en n i e  p o d o b n i e ż  360 b i e r ­
k o w c ó w  b u r a k ó w ,  z a k u p u j e  o k o ł o  8,000 b i e r k o w c ó w  i 600 
dz ies i ę c i n  u p r a w i a  tą  roś l iną .

T rze c i a  f a b r y k a  j e s t  w e  w s i  J a b ł o n ó w c e  o 8 w i o r s t  od  
Ś m i ł a w s k i e j , a o 34 w i o r s t  o d  Czerkas  o d d a l o n a .  Za łożo na  
w  r. 1838,  a dzi ś na  s i ł ę p a r y  u r z ą d z o n a ,  p r a c u j e  12 p r a ­
s a m i ,  z a t r u d n i a  zazwyczaj  140 l u d z i ,  a po d c z a s  k a m p a n i i  
f ab r ycz ne j  340 mę żczyzn  i 60 n i e w i a s t  i p r z e r a b i a  d z i e n ­
n ie  360 b i e r k o w c ó w  b u r a k ó w .  P la la n c y e  b u r a k o w e  o b e j '  
m u j ą  400 dz i es i ęc in  g l e b y  obf i t e j  w  h u m u s o w e  pok ła dy .

P i w n i c e  f ab ry cz ne  mieszczą 40,000 b i e r k o w c ó w .  P r o d u k -  
cya r o c z n a  w y n o s i  tu  18— 20,000  p u d ó w  s u r o w c u  c u k r o ­
w e g o .  P r o d u k t  t en  w r a z  z p r o d u k t e m  z p o m i e n i o n y c h  
d w ó c h  f a b r y k  i z cz w ar te j  f ab ryk i  G ru s z e w sk i e j ,  w  p o w i e ­
cie C z e h r y ń sk ie m  (34 w io s l  o d C z e h r y n a ,  w y ra b ia ją c e j  d z i e n ­
n ie  120,  a ro c z n ie  p r ze sz ło  25,000 b i e r k o w c ó w  b u r a k ó w ) ,  
p r z e t a p i a  r a f ine ry a  w  Ś m i ł a w i e  i w y d a je  j a k  w s p o m n i e ­
l i śmy c u k i e r  n a j p r z e d n i e j s z y ,  n i e u s tę p u ją c y  w  n ic z e m  z a ­
g r a n i c z n e m u .  D yr ek cya  f a b r y k  w sz y s tk ic h  p o w i e r z o n a  l u ­
dz i o m z a g r a n i c z n y m ,  a n a c z e l n i c t w o  tychże  j e s t  w  r ę k u  
f r a n c u z a  D u p a n .  (Dokończenie nastqpi.)

O uprawie chmielu i marzanny.
C h m i e l u  k r a j  nasz p o t r z e b u j e  n ie  m a ł o ,  p o w i n i e n b y  

go p o t r z e b o w a ć  z k a ż d y m  d n i e m  w i ę c e j ,  b o  k o n s u m p c y a  
p i w a  bez  p o r ó w n a n i a  w ię ks zą  być p o w i n n a  aniże l i  j e s t  —  
p i w o  a l b o w i e m  nie j e s t  n i c ze m  i n n e m ,  ty lko  p ł y n n y m  
c h l e b e m .  M a rz an n a  j e s t  a r t y k u ł e m  h a n d l u  ś w i a t o w e g o  a
0 t ak ie a r t y k u ł y  w ł a ś n i e  dzisiaj  k o n ie cz n ie  w y p a d a  się 
s t a r a ć ,  gdyż in ne  p e w n e g o  o d b y t u  n a m  nie ob ie cu j ą ,  a bez  
p e w n e g o  o d b y t u ,  n i e  m a  p e w n e g o  d o c h o d u  a bez  t ego  
p r z e m y s ł  k r a jo w y ,  n ie  ma ją c  p o d s t a w y ,  d ź w ig n ą ć  się n i ­
gdy n ie  może .

U p r a w a  c h m i e l u  i m a r z a n n y  j e d n a k o w o ż  ty m c za se m  
z a l e d w i e  gdzie  n a  w s i  p r z e d s i ę b r a n ą  być m o ż e  a to  t ak  
d la  b r a k u  o b o r n i k u ,  j a k o  też i d l a  b r a k u  dość  t a n ic h  rąk .  
L w ó w  p o w i n i e n  zo s t ać  s to l i cą  c h m i e l u  i m a r z a n n y , on  
m a  w sz ys tk ie  w a r u n k i  p o t r z e b n e  d o  i ch  u p r a w y  a w  n im 
zasiada jący K o m i t e t  n i e u s t a j ą c y  T o w a r z y s t w a  g o s p o d a r s k i e ­
go c a łe g o  s w e g o  w p ł y w u  użyć p o w i n i e n  , aby  na  dość  
zn ac zn ych  g r u n t a c h  L w o w a  z a p r o w a d z i ć  u p r a w ę  c h m i e l u
1 m a r z a n n y .  M a g i s t r a l  i R a d a  m ie j s k a  ze s w o je j  s t r o n y  do 
t eg o  p rzyczyn ić  s ię  g o r l i w i e  p o w i n n y ,  b o  to  u cz yn iw sz y  
n i e  p o t r z e b o w a ł y b y  l ak  częs to  do  s k ła d e k  na u b o g i c h  z a ­
chęcać .  Za p r z y k ł a d e m  L w o w a  p o s z ł y b y  w k r ó t c e  m ia s ta  
o b w o d o w e  a Gal i cya m o g ł a b y  m ie ć  z j akie  p ó ł  m i l i o n a  zł r .  
m.  k. czys tego  r o c z n e g o  zysku  z u p r a w y  c h m i e l u  i m a ­
rzanny .  Zyska łyby i  w s i e  na t e rn ,  gdyż n ie  w s p ó ł u b i e g a ł y b y  
się z n ie m i  m i a s t a  w  p r o d u k c y i  z b o ż a , gdyż m ia łyb y  w i ę k ­
szą ł a t w o ś ć  do  p r o d u k o w a n i a  p iw a  d la  p r a c o w i t e g o  lu d u ,  
k tó r y  n ie  z s a m e g o  l e n i s t w a ,  al e i z p o w o d u  l a da ja k ie g o  
p o ż y w i e n i a  i d la  o p i l s t w a  g o r z a ł c z a n e g o , p r a c o w a ć  nie  
ch c e  lak j a k b y  to  w  dzi s i e jszych ok o l i c zn o ś c i a ch  p r a c o ­
w ać  m u  na leża ło .

Da łb y  B ó g ,  żeby myśl  m o j a  w  życie p r z e s z ł a ,  u p r a ­
w a  c h m i e l u  i m a r z a n n y  n ie  b y ła b y  w p r a w d z i e  n a ś la d o ­
w n i c t w e m  o b c e g o  p r z e m y s ł u  a l e  d a l ib ó g !  lep ie j  r o b i ć  to, 
co s ię  s a m o  w  d o m u  n a s t r ę c z a ,  an iże l i  n aś la d o w a ć .  Miast  
nas zych  p e w n i e  nie  z a t r u d n i m y  sk u te cz n ie  w y r o b a m i  ba-  
w e ł n i a n e m i ,  ani  w y r a b i a n i e m  b r o n z ó w  l u b  z e g a r k ó w  i t. p. 
s t a r a jm y  się p r z e t o  z a t r u d n ić  j e  t e r n ,  c z e m  je  n a j ł a t w i e j  
a p e w n i e  i na j ko rz y s tn ie j  z a t r u d n ić  m oż n a .  Kto  m a  uszy,  
n i e ch a j  s ł u c h a ! T. Turowski.

Uwagi nad mlocarniami.
O p is  m ł o c a r n i  w  n. 5 P a m i ę t n i k a  p o d a n y  sk ła n ia  m ni e  

p rze s ła ć  n i e k t ó r e  w  tym p r z e d m i o c i e  s p o s t r z e ż e n ia .
Nie  b ę d ę  t u  r o z b i e r a ł  r ó ż n y c h  m ł o c a r ń ,  bez  w ą t p i e ­

n ia  te z n ic h  są n a j l e p s z e ,  k t ó r e  na j m n ie j s z ą  si łą p o r u ­
szać s ię  d a j ą ,  a w  p e w n y m  czas ie n. p.  na  go dz i nę  n a j ­
w ię c e j  i n a j d o k ł a d n i e j  w y m ł a c a j ą , a w re s z c ie  na j mnie j  s ię  
p s u j ą :  r óżn ic a  w  koszc ie  na  p a r e s e t  r eń sk ic h  tu  n ie  w i e ­
le  s t a n o w i .  Kto już  o d d a w n a  w  g o s p o d a r s t w i e  m ł o c a r n i  
u ż y w a ,  p e w n i e  s ię  na p ow yżs ze  t w i e r d z e n i e  zgodz i .

Idz ie  t u  w ię c  n a j p r z ó d  o m e c h a n i k a  z r ę c z n e g o  i p i l ­
n e g o ,  a p r z y t e m  o b s t a l u n k a m i  n ie  o b a r c z o n e g o ,  a p o w t ó -  
r e  po  w y s t a w i e n i u  ju ż  m ło c a r n i  o to  żeby  t a  z r u j n o w a ­
n i u  n ie  u leg ła .  W  lej  d ru g ie j  ok o l i c zn oś c i  m yś l ę  n i e k t ó ­
r e  u w a g i  dołączyć.  Wszyscy  m e c h a n i c y  na  to  s ię  zgadza -
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j ą ,  że j e ś l i  m ł o c a r n i a  b ęd z ie  w  czystośc i  u t r z y m a n a ,  n ie  
ł a t w o  p o d p a d n i e  z e p s u c i u ,  to j e s t  b a r d z o  n a t u r a l n e ,  a l ­
b o w i e m  jeś l i  s ię p r o ch y  obczyśc i  i p a n e w k i  o t w o r z y ,  to 
każdy  w id z i  czyli co gdzie  zac zę ło  się p s u ć ,  i za ra z  t e ­
m u  za r a d z i  z a p o b ie g a j ą c  w ię k s z e j  dezo lacy i .  N a j g ł ó w n i e j ­
szą j e d n a k  rzeczą i e s t  n a p u s z c z a n i e  p a n e w e k  o l i w ą , b o  j e ­
śli te  ty lko  na k i lka  m i n u t  z o s t a n ą  s u c h e ,  to  za raz  m o ­
s iądz poczyna  się w y c i e r a ć ,  a gdy raz  czop  że lazny  n a b i e ­
rze na s i ebie  p o w ł o k i  m o s i ę ż n e j  , j u ż  w t e d y  t r u d n o  dać 
r a d ę , p o t r z e b a  czop y  s z lu fo w a c  t ł u c z o n e m  sz k ł em  lu b  
b r u s k i e m ,  j a k i e g o  s ię  do  kos  używ a ,  i to  n ie z u p e ł n i e  po m o ż e .  
Po  w y t a r c i u  p a n e w e k  w a l c e  o s i a d a j ą ,  w y c h o d z ą  z ho ry -  
zo n t a ln o ś c i  i p a r a l e l i  d o  in n y c h  k ó ł ,  m ł o c a r n i a  idz ie  c i ęż­
ko,  a p rzy  w i ę k s z e m  n a t ę ż e n i u  k o n i ,  w szy s t ko  się r o z r u sz a  
i ł a t w o  coś  z g r u c h o c z e ,  a m ł o c a r n i a  zos taj e  bez  uży tku .

D o gl ąd  m ł o c a r n i  zda je  się być l ak  p r o s t ą  i ł a t w ą  r z e cz ą ,  
i żb y  o t e rn  w s p o m i n a ć  n ie  w a r t o  by ło ,  a p rzec ie ż  n ie  w i e m  
czyl i  to p r zyp i sa ć  n i e w i a d o m o ś c i  i l e k c e w a ż e n i u ,  czyli też 
l e n i s t w u  lub  n a t ł o k o w i  r o b ó t ,  l u b  w re sz c ie  b r a k o w i  l u ­
dzi  p o d r z ę d n y c h ,  iż r z a d k o  w id z i e ć  m ł o c a r n i ę  s t a r a n n i e  
p ie l ę g n o w a n ą .

P. S c h u m a n  t w i e r d z i ,  iż g o t ó w  ręczyć na  l a t  d z i e ­
sięć za sw o je  m ł o c a r n i ę ,  j e ś l i  p a n e w k i  co d z ie ń  czysto w y ­
t a r t e  i ś w ie żo  o l i w ą  n a p u s z c z a n e  b ę d ą .  U s k u t e cz n ie n ie  
j e d n a k  t e go  w  czas ie  d n ia  z a b i e r a ł o b y  w i e l e  czasu,  a w  n o ­
cy ze ś w i a t ł e m  n ie  zwy k ło  się k o ło  m ł o c a r n i  r o b i ć ,  w ię c  
i t en  p r z e p i s  do  z a c h o w a n i a  t r u d n y ;  p o t r z e b a  ż a le m  sz u­
kać  ś r o d k ó w ,  aby  z a p o b i e d z  n a b i j a n i u  się p r o c h ó w  do 
p a n e w e k .

Używ ają  p o s p o l i c i e  do  za ty k a n i a  d z i u r e k  w p a n e w ­
kach ,  k t ó r ę d y  się o l i w a  n ap u s zc za ,  k o ł e c z k ó w  d r e w n i a n y c h ,  
lecz te  p r ze z  d r ż e n i e  ma sz yn y  wy sk ak u j ą .  P. S c h u m a n  d a ­
j e  w  s w o i c h  m a s z y n a c h  ś r u b k i  z a m ia s t  k o ł e c z k ó w  i g w i n t  
w  p a n e w c e ;  ale p o m i n ą w s z y  n i e d o g o d n o ś ć  ś r u b o w a n i a  i g u ­
b ie n ia  s ię  ś r u b e k ,  za w sze  j e szcze p r z y l e m  py ł  nac i ska  
s ię  i z o l i w ą  w  p a n e w k i  zachodz i .

B a rd z o  p r o s t y  a c e l o w i  ze w sz e c h  m i a r  o d p o w i c d n y  
s p o s ó b  w i d z i a ł e m  w  m ł o c a r n i  z resz tą  l i c h e j ,  to  j e s t :  na
p ła sk i e j  p a n e w c e  n a d  dz iu rk ą ,  p rze z  k t ó r ą  o l iw a  się n a p u ­
szcza ,  p r z y s t o s o w a n a  j e s t  z a s u w k a  a r aczej  z a k r ę t k a ,  j a k a  
zw y k ła  s ię  z n a j d o w a ć  na k ł u d k a c h  do  z a s u w a n i a  d z i u r ­
ki o d  k lucza .  T a k o w a  z a s u w k a  że w s z ę d z i e  szcze ln ie  p r z y ­
l ega  , a m a  g ła d k ą  p o w i e r z c h n i ę  i ł a t w o  z niej  p r o c h  
zc zy ś c i ć , w c a l e  t a k o w e g o  d o  w n ę t r z a  d z i u r k i  n i e  d o p u ­
szcza,  i z p e w n o ś c i ą  o l i w a  n a l a n a  do  cz o pa  do jdz ie .  D o ­
b r z e  j e s t  mi e ć  g r u b y  p ę d z e l  ze szczeciny z k t ó r y m  j e d e n  
c z ł o w i e k  p o s t ę p u j ą c  p r o c h y  z m i a t a  i z a s u w k i  o d k r ę c a , 
a d r u g i  o l i w y  n a p u s z c z a  i z a m y k a ,  tym  s p o s o b e m  s p i e ­
sznie i d o b r z e  s m a r o w a n i e  się o d b ę d z ie .

P. Mal a r s k i ,  k t ó r y  t u  p r z e d  p a r ą  m i e s ią c a m i  p r z e s y ­
p a ł  m ł o c a r n i ę  z r u j n o w a n ą  G re n f i e l d o w s k ą  t r z y k o n n ą ,  m ł ó ­
cącą c z t e r m a  k o ń m i  na g o d z i n ę  n a j d o k ła d n i e j  choc ia żby  
w i l g o t n e j  p sz en ic y  k ó p  cz te ry ,  a t e r a z  r o b i  za 550 złr.  
n o w ą  m ł o c a r n i ę  do  n o w e g o  f o l w a r k u ,  p r z y r z e k ł  t a k o w ą  
w tym  s p o s o b i e  u r zą dz ić ,  że do  każde j  p a n e w k i  z ł a t w o ­
ścią d o s t a ć  się b ęd z ie  m o ż n a ,  i do tych że  nie  tylko przy-  
s t o w a ć  o p i s a n e  tu  z a s u w k i ,  ale p ró cz  t ego  p r ó b o w a ć  p r z y ­
rzą d ze n i a  sk ó r za ny ch  t o r e b e k ,  k t ó r e b y  się kończyły w  k i ­
szkę  na w a l e c  o b t o c z o n y  zachodz ącą  , a z b o k u  p a n e w k i  
szczeln ie  zak ry wał y ,  i t ym s p o s o b e m  w ca le  n ie  d o p u s z c z a ­
ły  w c i s k a n ia  s ię  p y łu  do  ś r o d k a .

Myślę że na tej  p o p r a w i e  w i e l e  u t r z y m a n i e  m ł o c a r ń  
zyska,  w ię c  j ą  do  u w a g i  p o s i a d a c z ó w  m ł o c a r ń  p r z e d s t a w i a m .

Ł a n o w c e , w  o b .  c z o r t k o w s k i m ,  18 l u t e g o  1850.
Leon Rogowski.

Najpewniejsze lekarstw o przeciw wodnej puchli­
nie u owiec.

Niejaki Klos na Szląsku pruskim  w ypróbow ał, iż gips z solą 
kuchenną zmieszany, je s t niezawodnym  w tern razie środkiem . O d­
kąd swoim owcom zaczął dawać soli z g ip se m , w odna puchlina nie 
w róciła ani razu do jego ow czarn i, pom im o sło t tej chorobie sprzy­
jających. Dwa razy do roku trzeba owcom dać tej prezerwatywy, 
raz w krótce przed strzyżą, a drugi raz na początku listopada. Do 
3 garncy soli bierze się 1 ' / 2 garnca gipsu drobno sproszkowanego, 
ilość ta je s t dostateczną dla 100  ow iec; zadaje się owcom przez 
dwa tygodnie po 2 razy na ty d z ień , czyli w ogóle w czterech daniach.

W iadom ości handlowe.
Z  Przem yśla, 2 8  lutego. Podczas gdy w innych krajach zie­

m ianie mają m nóstw o bardzo  ważnych i dla gospodarstw  zbaw ien­
nych przyw ilejów , i tak : na zaspokojenie podatków  nie wolno im 
jes t zajmować inwentarzy potrzebnych do prow adzenia i utrzymy­

wania gospodarstw a ani sprzętów  ro ln iczych , ani innych podobnych 
ruchom ości i pew na naw et ilość produktów  zostawioną być m usi 
przy gruncie i wyjętą je s t tak od sądow ego jak  i adm inistracyjnego 
u jęc ia ; u nas w Galicyi nie ma żadnej ustawy dotyczącej p rocedu ­
ry przy realizacyi zaległości podatków . Sekw estrator zjeżdża na 
grun t i zabiera co m u się tylko podoba, a potem  przez Iicyta- 
cyę sprzedaw ane bywają zabrane p rzedm ioty , naw et poniżej p ro d u k ­
cyjnej w artości, bo oczywiście n ik t zwykle nie licytuje prócz izrae­
litów wszelakiego zysku chciwych. Na dowód tego starczy: iż ze­
szłego tygodnia zakupiła liga tutejszych żydków kilkaset korcy za - 
sekw estrow anego zboża drogą Iicytacyi niem al za połow ę wartości: 
bo gdy u nas obecnie kosztuje korzec pszenicy 15 a naw et 16 
złr., żyto 11 złr., jęczm ień 10 do 11 złr., owies 6 do 6 ' / 2 złr. w. w. 
sprzedano 2 5 0  korcy żyta po 3 złr. 3  kr. do 13 0  korcy, jęczm ie­
nia po 2 złr. 24  kr. i tyleż owsa po 1 złr. 24  kr. m  k. a 2 0 0  
sagów jodłow ego drzew a w lesie o półtory  mili od Przem yśla po 4 0  
kr. m. k. Ze takie postępow anie je s t jedną  z głów nych przyczyn 
podupadłego stanu w łaścicieli ziem skich w Galicyi, nie potrzeba 
podobno dłużej dowodzić.

Paszy brak  u nas w ielki, bo jej niem ało w ypotrzebow ano dla 
w ojsk ro sy jsk ich , cetnara przeto siana nie kupi od 1 złr. 20  kr. 
m. k. Za garniec 31 stop. okowity z 8 %  anyżu dostać m ożna 
w większych party ach 1 złr. 6 kr. m. k.

W iedeń , 2 3  lutego. Cena korca pszenicy 18 */a do 19  %  złr., 
jęczm ienia 11 złr., owsa 8 y 4 złr. w. w. Okowity przy żwawym 
odbycie stopień  w w iadrze 2 4 y a kr., sp iry tusu  wiadro 15 do 4 8 %  
złr. m. k. stosow nie do stopnia tęgości. Cena funta m ięsa 13 kr. m. k. 
Na ostatnim  targu było 1640  sztuk w ołów z różnych okolic. P ła ­
cono za cetnar po 49  do 52  złr. w. w.

P eszt, 2 0  lutego. Temi dniam i zakontraktow ano cały zbiór 
rzepaku państw a M onobachskiego (około 1 0 ,0 0 0  korcy) po 6 ' / 4 
złr. m. k. za korzec.

W roclaw , 15 lutego. Kilka partyj w ełny rosyjskiej sprzedano 
tem i dniam i po 85  złr., w ęgierskiej po 75 złr., w ełny jagnięcej 
po 120  do 128  złr. w ełny z padłych owiec po 93  złr. sr. za c e ­
tnar. Dowóz w ełny w ęgierskiej i galicyjskiej, wynoszący obecnie 
do 6 0 0  ce tnarów , spodziew any je s t tu jeszcze większy.

Sadagóra, 26  lutego. O spodziewanym  wywozie naszych p ro ­
duktów  do S iedm iogrodu nie ma ani mowy, dla tego też ceny 
zboża spadły. Na tutejszych targach płaci się teraz za korzec psze­
nicy 8 złr. 3 0  kr., za korzec żyta 7 z ł r , korzec jęczm ienia 5  złr., 
korzec owsa 4 złr., korzec kukurudzy 4  złr. 30  kr., korzec hreczki 
6 złr. 15 kr. w. w. przeto  m ożna każdego gatunku zboża o 2 złr. 
w. w. taniej dostać niż przed dwoma m iesiącam i; rogacizna zaś zna­
cznie poszła w górę odkąd na granicy od Multan iB esarabii cło w cho- 
dowe od niej na now o opłacać trzeba. Do teraźniejszej drożyzny na 
bydło przyczynia się także i t o , że wieśniacy teraz się za mem 
ubiegają a oprócz tego przybywający liczni spekulanci żydowscy z Ga­
licyi na targi do C zerniow iec, S e re tu , Suczawy i R adow iec, cią­
gle woły skupują płacąc za parę 100  do 130  złr., a zatem o 20  do 
3 0  złr. więcej niż w listopadzie i grudniu r. z. W łaściciele go­
rzelni uskarżają się pow szechnie na złe w yda tk i; z tej to przy­
czyny kilka gorzelni przestało pędzić , nie chcąc się przy te ra ­
źniejszych niskich cenach wódki narażać na widoczną stratę. 
Mimo największych sta rań , jakie sobie tutejsi właściciel* dóbr za­
daw ali, aby na mocy układu z dawnymi poddanym i sw ym i, zape­
wnić sobie pom oc tychże w robotach polowych na przyszłe lato, 
bardzo mało się komu pow iodło takowy układ do skutku przypro­
w adzić: ponieważ chłop tutejszy w ogólności ma się dobrze. Nie­
którzy w łaściciele dóbr ułożyli się z w łościanam i za następujące 
c e n y : od zerżnięcia i postaw ienia w półkopki 1 falezy (Faleza —  
2 8 8 0  sążniom czw orobocznym ) żyta albo pszenicy 4 złr. m. k. —  
od skoszenia i powiązania 1 falezy ję cz m ien ia , owsa albo hreczki 
2 złr. 24  kr. m. k., od posadzenia, okopania , tudzież wyko­
pania 1 falezy kartofli 8 do 10 z łr ., od dw urazowego okopania, 
w yłam ania i wyłuszczenia tudzież zniesienia 1 falezy kukurudzy 
do kosza 6 złr. m. k ., od skoszenia i zgrabania w kopy siana 
z 1 falezy łąki 2 złr. m. k. wypłaciwszy im z góry całą um ów ioną 
naleźytość. W adra wódki 2 0 °  w w iększych partyach 6 złr. 20  kr. w. w!

Lw ów, 2 8  lutego. Na wczorajszym targu ceny zboża były 
n astępu jące: korzec pszenicy 15 złr, 20  kr., żyta 12  złr. 15 kr",
jęczm ienia 11 V4, owsa 7 złr. 4  kr., hreczki 1 0 , grochu 1 3 , kartofli 5. 
złr. 30  kr., cetnar siana 4 złr. Sag drzewa bukow ego 31 złr. 15 
kr. w. w. Za garniec okowity w hurtow nej sprzedaży żądają 1 złr. 
a dają 53  kr. m. k. F unt m ięsa 5 kr. m. k.

U w i a d o m i e n i e .
W e wsi Sław entynie, w obwodzie brzeżańskim , są ogier gniady bez 

odmiany, półsiedm nastej miary, pochodzący ze stada Szypowskiego, 
lat jedenaście  mający, tudzież klacze i m łodzież, z wolnej reki do 
sprzedania.

Pod redakcyą Stanisława Przyłęckiego. W  drukarni zakładu narodowego O isolińtkich.


